
29 LISTOPADA J 847 r. 
I*)M ED ZIA ŁEK . \

G A Z E T A  P O L I C Y J N A .
W y c h o d z i  cod z ien n ie ,  n ie  w y łą c z a j ą c  ś w ią t  u ro czy s ty c h  i n iedz ie l .  — . P r e n u m e r a t a  ro c z n a ,  ruliii s r.  3 kop ie je k  CO (zip. 24),  
k w a r ta ln a  kop ie jek  s r .  9 0  (zip. 6) a m ie s ięc z n a  kop.  s r .  30  (z ip. 2).  Życ zący  m ie ć  o d n o s zo n ą  do  d o m u ,  d o p ła c a  mies ięczn ie  

k o p .  s r .  5 (gr .  10). E g z e m p la rz  p o jed y n czy  kosztu je  ko p .  s r .  2 i / »  (gr. 5).

C z ę ść  U r z ę d o w a .
Komisja rządowa przychodów i skarbu reskryptem 

z dnia 9 (21) październik,! r. b. w  rozwiązaniu w ątp l i­
wości , czyli w spadkach bezdziedzicznych i wakują­
cych których masa rs. 1500 nie wynosi,  prezydenci, 
burmistrze i wójci gmin mogą pobierać koszta za za­
trudnianie się inwentaryzacją i sprzedażą ruchomości, 
wyrzekła: żegdy w  rozporządzeniu kom. rząd. spraw ie­
dliwości z dnia 30 marca 1827 roku i 19 (31) sierpnia 
1844 roku zastrzeżonem je s t :  iż przy czynnościach 
z ar tykułu  374  i 426  kodeksu cywilnego prezyden­
tom, burmistrzom i wójtom gmin powierzonych, było 
zamiarem prawa, aby we wszelkiej mniejszćj wartości 
pozostałościach przynieść ulgę interesentom w  kosz­
tach i dla tego czynności te w  podobnych spadkach 
bezpłatnie odbywane być mają, przeto i powyższy re­
skrypt kom. rząd. przych. i skarbu, jako na urządzeniach 
kom. rząd. sprawiedl. oparty, do spadków bezdziedzicz­
nych i wakujących zastosowany być powinien.

G łów na  kasa oszczędności. —  W upłynionym  tygo­
dniu do dnia 16 (28) listopada r. b. włącznie, wydano 
książeczek nowych 31, na które, tudzież na dawniejsze 
w  2 4 4  wnioskach, złożono rs. 1365 k. 30 (złp. 9102); 
n a  żądanie 66  uczestnikom wypłacono (oprócz procen­
tu  za rok bież. rs. 42  k. 317*) rs. 2386  k. 94 ' / 2 (złp. 
15 ,912  gr. 29) i umorzono książeczek oszczędności 37; 
p r z e t o  uczestników 5237  posiada kapitał rs. 171,273 k. 
4 3 7 *  ( c z y l i  f  l. g r .  * * ). _  W a r ­
szawa d. 16 (28) listop. 1847 r. — Naczelnik, S ło m iń sk i.

D o ka sy  oszczędności Płockiej w  dniu 9 (21) listo­
pada r. b., 27 uczestników złożyło rs. 39  k. 30  (czyli

złp. 262); zaś w  dniu 7 (19) t. m. i r. uczestników 4-ch 
odebrało rs. 236  k. 5 (czyli złp. 1573 gr. 20); cały za- 
tćm kapitał przez 4 1 6  uczestników posiadany, wynosi 
rs. 5781 kop. 472  (czyli złp. 38 ,540  gr. 9).

B iuro Warszawskiego Ober - Policmajstra. —  W zy­
wa niniejszem następujące osoby, a mianowicie: p. Ma- 
rją Siwrycz, w dowę po podpułkowniku wojsk Ces.- 
Ros., nr. 79,559; — p. Bieńkowskiego, starającego się 
o przyjęcie do służby wojskowej, nr. 77.253; —  p. 
Apolonią Dobrzyńską, nr. 89 ,268; — p. Kcasuśkiego, 
b. asesora ekonomicznego w  gubernji Radomskićj, nr. 
7 5 ,3 9 6 ;— p. Łabęcką Teresę, wdowę po radzcy dw o­
ru, nr. 83,926; —  p. Henryka Libiszewskiego, z pow. 
Radomskiego przybyłego, nr. 86 ,8 6 4 ;— Michała Biela­
wskiego, b. dozorcę magazynu Białobrzegi, nr. 87,945;—  
Mędrygał Marją, mamkę, nr. 25,355; —  Łepkowską 
Katarzynę, starającą się o umieszczenie syna w zakła­
dzie wojennych kantonistów, nr. 88 ,499 ;  — Lagenes 
Marjannę, poprzednio w  m. Błaszkach mieszkającą, nr. 
9 1 ,1 5 5 ;— Marjannę Stopińskn wdowę, nr. 68,563; — 
Stanorowskiego Jana, nr. 7 6 , 1 0 4 ; —  Grube Djonizego 
tapicera, nr. 9 1 ,7 5 0 ;— Borucką Franciszkę wdowę po 
pocztyljonie, Konatkiewicz Józefa bednarza, K łosow­
skiego Mikołaja i Zyglcwieza Ignacego b. żołnierzy b. 
wojsk poi., nr. 79,563;— ażeby się w  swych własnych 
interesach do biura policji tutejszćj zgłosiły.

B iu ro  W a r sza w sk ie g o  O ber-P o licm ajs tra .  — W y­
rokami prawomocnemi za defraudację tow arów  skaza­
ni zosta l i  na kary po rs. 2772  k. 18. 1) Abel Sendoro- 
wicz Trapowski v. Trap z Łossomy. 2) Mowsza Mort- 
chelowicz Serejski z Suwałk. 3) O dur Bacicki. 4) Jan-



kieł Sziamowicz Wilczyński. 5) Iciek Mortchelowicz 
Serejski i 6) Ilko Szymelowicz Paniewski z Sejn, któ­
rzy z miejsca zamieszkania wydalili się i z teraźniejsze­
go pobytu są niewiadomi. Biuro Warszawskiego Ober- 
P o l ic m a js t r a  wzywa więc osoby mające wiadomość o 
ich pobyeie, aby takowa najbliższej władzy policyjnej 
u d z ie l i ć  zechciały.

D alszy ciąg listy  osób które w in n y  zg ło sić  się do Ican- 
eelarji ra d y  adm in istracy jnej po odebranie rezo luc ji 

na podane m em orja ly.
Fijałkowski Mateusz, Fredro  Tekla, Florczak Małgo­

rzata, Fielcer Filip, F la t t ,  Festenger Icyk Abrahamo- 
wicz, Frankowska Józefa, Feinmann Benjamin, Fiułow- 
ska Marjanna, Frejdowicz Josiel Cał;kowicz, Fulczyńska 
Marjanna, Furmankiewicz Icyk i Mokry Hersz, Fus- 
knecht Chaja, Frydman Fiszel Joskowicz, Funk Jan, 
Fromberg Wigdorowa Ruchla, Falęcka z Grabskich Jó ­
zefo, Foller t  Fredćryk, Finkelgriinn Finkła, Florencki 
Jakób, FiecznikoWa Helena', Frank Marja, Fichsohn 
Mordko, Feldhandłer Uyfka, Fijatyńska Małgorzata, 
Freisler Jan, Frenkle Dawid, Floręcka Józefa, Friemer- 
man Lewek, Fleischbank Józef, Foks Józef, Flusfeiler 
Ftszfeł, Farbblurn J a n k i e l , FlrikielSztejti J a n k ie l ,  F o n k  
Szymon Herśzkowicz, Felśki Jakób; Furażerka Abra­
ham Lewkowicz, Frydman Szldma, Fabrycy Celestyn, 
Fedorowicz Józef, Fogel Ferdynand, Filkensztejn Buda, 
Fleszyński Rudolf, Finkensztejn Fabian, Fesonbior Gol- 
da Chaimowa, Fersztandt LeWko, Ficher Hersz Ber 
Japklowicz, F ron t  Szaja Jiaftalcrwicz, F latt Benjamin, 
Flak l ł a n u to w a , IRorkipykńćz K ata rzyna , Florkowska 
Katarzyna, Floręcka Jóźefa, FeiUroth Szmul, Fiszkopf 
Szułim, Feinsilber Frejdła; Fiindt Dawid, Furm an Ju- 
Ijanna, Fógielnast Eftbim, Fontalińska M arja , Flanel 
A braham , Fedorowicz Stanis ław , Fromm et F ra n u s , 
Flanel Abraham, Frydel Katarzyna, F ia tów  Stanisław, 
Fajertag Motel, F'lusfeder Dawid Lewkowicz, Fabiszow- 
ska Ew a, Flantz Ilersz, Fontalińska Marja, Felfisż Fi- 
szlowa Nucha, Fribus Rozalja, Frohinan Abram Izrael, 
Fersztenfeld Szymon Moszko, l ischer Moszko, For- 
w erk  Jari, Franke. (D. c. n.)

Sąd  policji poprawczćj powiatu Warszawskiego w y ­
dzia łu  I-go.—  Od podejrzanych osób odebranym został 
przez miejscową policję kocioł miedziany już używa­
ny, we środku tvybielony, średnicy u góry blizko łokcia 
trzymający, który obocnie jest w  zachowaniu sądu tu- 
tejszego. W zywa przeto właściciela wspomnionego ko­
tła, aby dla rozpoznania swćj własności i ustanowienia

istoty czynu najdalej wciągu dni 15-lu od daty niniej­
szego zawiadomienia do sądu tutejszego z należytemi 
dowodami zgłosił się, po upływie bowiem oznaczone­
go czasu, z depozytem tym stosownie do przepisów 
praw a  postąpionem z o s ta n i e .^  W arszawa dnia 1 (13) 
listopada 1847 r. —  Asesor kryminalny prezydują^y, 
Modzelewski.

S ą d p o lic ji  p o p ra w cze jp o w . W a rsza w sk ie g o  w yd z. 
2 -go. — Zapozywa niniejszem Józefa Dąbrowskiego, 
b. zastępcę wójta gminy Stojadeł,  w  r. 1845 we wsi 
Stojadłach pow. Stanisławowskim zamieszkałego, aby 
najdalćj w  ciągu dni 20-s tu  od daty niniejszego ogło- 
szehia w  sądzie poprawczym tutejszym staw ił  się lub 
dał o sobie w iadom ość, iżby za pośrednictwem sądu 
najbliższego jego teraźniejszego zamieszkania zbadanym 
być mógł w  pewnćj sprawie karnćj; w  razie bowiem 
przeciwnym podług rygoru prawa postąpionein zosta­
nie. Przytem sąd poprawczy uprzejmie wzywa wszel­
kie władze a nawet i prywatne osoby, a^eby wiadomość 
jakąby o pomienionym Dąbrowskim kto posiadał , do­
nieść nam raczył. — W arszawa dnia 12 (24) listopada 
1847 r. —  Sędzia prezydujący, w  z. G ródecki asesor.

UJiwloiiiośei miejscowe.
W  dniu wczorajszym przybyło do W arszawy koleją 

żelazną osób 284, wyjechało 252.
Skład główny wyrobów lnianych Żyrardowskich  przy ulicy No­

win iarskiój w domu B runnera  pod nr. 1800 egzystujący, ma za- 
szezyl zawiadomić szanow ną  publiczność;  iz nadszedł do tegoż 
Sktado znaczny transport  świeżych tow arów , a mianowicie,  p łó ­
tna bielonego w różnych gatunkach ,  płótna szerokiego na p rze­
śc ieradła  bez szwu, płótna zupełnie surowego tak zwanego tru e s ,  
dryhchu. ręczn ików , stolowój bielizny, se rw et  do kawy, cbustęk do 
hosa , szkarpe tek  nicianycji i tym podobnych. Towary  te sprzedają  
się po Cenach stałych fabrycznych znacznie zniżonych i na każdej 
sztuce towaru  wydrukowanych Za czystość lnu zaręcza adm in i­
s tracja fabryki;zarazem donosi s i ę p ^ n ę m  obywatelom, że wszyst­
kie w tym roku daw ane do blichu płótna już są  wykończone i m o ­
żna takowe w składzie odebrać .

Wczoraj w  Teatrze Wielkim po W ieśn ia ku  i a k to r­
ce przywołani P ańs tw o  Komorowscy;— w Teatrze Roz­
maitości po W u ju  i s ios trzeńcu!1.Majewski; po Chłopcu  
okrętow ym  PP. Królikowski 4, Jasiński 2-kroć.

PRZYJECHALI DO W ARSZAW Y
Baron Rohier pułków, z Wiednia nr. 570, Bardzki 

Ign. ob. ziRocka nr. 584, Boski Marceli ob. z Wiląmo- 
wa nr. 625, Biederman Wilh. pastor z Dąbia nr. 603, 
Borzęcka Amalja ob. z Stelmachowa nr. 5 7 0 ,  Celiński 
Konst. ob. z Międzyrzeca nr. 5 5 6 ,  Chodecki Woje. ob. 
z Tkaczewa nr. 3 6 7 / , ,  Chmielewski Maksym, ob. z Bie­
lic nr. 477, Dobrzelewski Ant. ob. z Wierzbolowa nr.



4 7 6 ,  Garczyński Ign. ob. z Ł osic  nr. 6 2 5  G rabow ski 
Maksym, hr. z Ż akow a nr.  6 2 5 ,  H enzel M ateusz  ob. 
z A ustr j i  nr. 2 6 8 0 ,  K arn iew sk i W a w r z .  ob. z T łuczn ie  
n r .  2 2 7 ,  Ł aszczyńsk i A n t .  ob. z L ipo w y  nr. b - 5 ,  Ł a ­
piński F ran .  ob. z S am so n o w a  nr. 2 6 6 8 ,  książę Me- 
szczerski Aleks, radzca kołeg. z Paryża nr.  5 8 4 ,  N eum an 
T e o d o r  ob. z Mińska nr. 6 2 5 ,  Potocki Aug. lir. z M ię­
dzyrzeca nr. 3 9 3 ,  P ro szko w sk i  Stanis. ob. z S lepow oli 
n r .  4 7 6 ,  Sk ibniewski S tanis .  ob. z T e laków  nr. 2 6 8 2 ,  
S o sn o w sk i  Feliks dym is jo no w an y  u rzęd ń ik  z Tyflis 
n r .  3 9 2 ,  Toczyski E u zeb ju sz  ob. z T a rg ów k a  nr.  5 0 0 ,  
Y an d esse r  Hen. Jó ze f  dok tó r  z S te lm a ch o w i nr.  5 7 0 , '  
W e jc h an  Jan  ob. z W a n e ro w a  nr. 6 3 4 ,  W o łk o ń sk a  O lga  
księżniczka z P e te r sb u rg a  nr. 6 3 4 ,  W iszn iew sk i  K onst.  
ob . z P il ichow ic nr.  6 2 5 ,  Ż uraw sk i  Sylw. ob. z P ło ń ­
ska nr. 6 2 5 ,  Zwolski Bazyli ob. z Ł ęczycy  nr. 1822 , 
Zieliński W oje. sędzia z T u ro w ic  nr.  6 8 2 .

W Y J E C H A L I  Z W A B S Z A W Y .
Baliński Michał radz. d w o ru  z n ru  12 5 8  do K o w n a ,  

Boguszew sk i S tan . ob. z n r u  2 6 8 4  do Jacko w a , B ie­
licki H enryk  ob. z n ru  6 3 4  do D om aradzyna, Borisch 
F r i tz  kup. z n ru  6 3 4  do W ro c ław ia ,  B ułharyn  H elena  
ob. z n ru  5 0 0  w  gub. G rodzieńską , D ąb row sk i  Andrzćj 
ob. z n ru  5 0 0  do Kamionki, G ro tow sk i  W ła d y s ła w  ob. 
z n r u  5 8 5  do Mnichu, G rabow sk i  A u g u s t  ob. z n ru  
6 3 4  do Jelny, Hiller W ilhelm ob. z n r u  6 3 4  do P io t r ­
kow a, Iżycki Jó ze f  ob. z n ru  1 7 7 4  do  K rześlina, hr. 
K re u tz  dym. po dp u łk o w n ik  z n ru  6 2 5  do G rcfenberga , 
Ł u sz czew sk i  Joachim ob. z n ru  5 0 0  do Rydzewa, M ar­
chw ick i Maciej ob. z n ru  6 2 5 d o  W o łu n in a ,  M o kro no w - 
ski S ta n i s ł a w  ob, z n ru  4 1 4  do C h rzan o w a ,  Netrebski 
M ichał ob. z n ru  5 0 0  do C zerm na , O lszew sk i  Eug. 
ob. z n ru  5 8 5  do  Michalina, O r ło w sk i  Jan  obi z n ru  
5 5 6  do Suchy, P o ns teh ine  Mikołaj jen .- Ie j tn an t  z n ru  
6 3 4  do P e te r sb u rg a ,  P o ie ty ło  W ito ld  ob. z n ru  4 1 4  do 
M y ś low a ,  P re c h t  H en .o b .  z n ru  5 0 0  do K rem picy , R o ­
gow ski Ignacy ob. z n ru  5 8 4  do M zury, R ako w sk i  
F ra n  ob z n ru  2 6 8 4  do K o su t ,  S ie raszew sk i  Jan  ob. 
z n ru  2 6 8 8  do Radoszyc, Suchodolski E d m u n d  hr.  
z n r u  4 1 4  do W ojcieszkow a, T a rn o w sk i  W ojciech ob. 
z n ru  2 6 8 4  do Jackow a, W odzińsk i Kaziin. ob. z n ru  
5 7 0  do S łu żew a .  _____________

K o z w m ito śc i.
M IŁ O Ś Ć  I TA JEM N IC A .

Nie w s z y s tk ie ' j e s z c z e  n a tu ry  ekscen tryczne znikły 
z naszego  h o ryzo n tu ,  ron ian tyczność  m i  d o tąd  sw oich

zw o lenn ik ów  i znajdziemy n ie jednego  D on K iszota  w  s u ­
kni jed w ab ne j  lub w czarnvm fraku. N adow od  przytoczę 
jeden  przykład .

P rzed  cz te rem a laty p ozna łem  w  Paryżu m ło dz ień ­
ca nazw isk iem  Xffreda de Monville.  2 5  lat, p iękna 
p o s t a w a ,  u łożen ie  szlachetne  i 30,000  franków  d o ­
c h o d u ,  czyż nie dość p rz y m io tó w ,  aby być pow aża­
nym i szczęśliwym na m odnym św iecie  paryzkim. Alfred 
chociaż szczery jak B urgundczyk pod jednym  w zględem  
był jednakże  nader  ostrożnym ;—  nigdy nam nie chciał 
w ym ienić  nazw iska  sw e j  kochanki. Nikt z naś m e  w ie ­
dział czyli była p iękn ą  lub brzydką, m łodą lub s tarą ,
0 tćrb tylkó byliśmy u p ew n ien i ,  iż miał kochankę. I ra- 
w ie  co drugi dzień wyjedżdżał konno za rogatki P a ry ­
ża i tam 0 parę  mil spo tykał p rzedm iot sw ojego  uw ie l­
bienia. Dowiedzieliśmy się także od jego  kam erdynera , 
że w ybierając się w  drogę, k ładł w  sw ój mantelzak la­
ta rkę ,  pugina ł i drab inkę  jed w ab n ą .  Tyle dyskrecji ze 
s trony  młodego kochanka ,  sp raw i ło  w  ńaszym klubie 
ży We poruszen ie .  P ostanow iliśm y , iż w  celu odgadniem a 
w yrazu  tej miłosnej zagadki, a jen t z naszej s trony  będzie 
Wysłanym, i żo loS zd ec y d u je  w y b ó r  osoby, której się 
to  p o s łann ic tw o  dostanie. Nieszczęśliwym przypadkiem 
wyciągnię to  moje nazw isko  z u rny .  W y j e c h a ł e m  zaraz 
nazaju trz  jadąc w  p ew n ć j  odległości krok w  krok za 
Alfredem. P rzebyliśm y d rogę z Paryża do Sevres ,  i zo­
stawiliśmy na lewo Bellevue. W  p ew nć j  odległości
od tej wioski Alfred za trzym ał się, zsiadł z koma, p rzy ­
w iąza ł  go do d rzew a  i zapuścił się w  ciem ny gaj, jak 
b łęd n y  rycerz poszukujący jakiej rozpaczającćj n iew o l­
nicy. P oszed łem  za jego przykładem, a uk ryw szy  się 
w  cieniu, o tw o rzy łem  oczy i nad s taw i łem  uszy. P o s t rz e ­
g łem  w tenczas  p iękny dom wiejski p rzed  którym Al­
fred za trzym ał się i k lasnął 3 razy w  ręce. Na ten  zna 
o tw o rz y ło  się okno p ie rw szego  p ię tra  i w  njóm u k a ­
zała się kobićla zachwycającej piękności.  Allred r z u ­
cił jej pakiet w  którym znajdow ała  się d rabinka je d w a ­
bna; dama p rzym ocow ała  ją do kra t  żelaznych u tk w io ­
nych w  murze. Alfred wskoczył z zw inn ośc ią  gorała....
1 o k n o  s ię  z a m k n ę ło .  W e  d w i e  g o d z in y  p ó tć m  A l ł red  
n ie p o s t r z e ż o n y  p rz ez  n ikogo  p ró c z  m n ie  s ia i  na

i puśc iw szy  rnu cugle ru szy ł  galopemnirt i ty ii**-* o  —j Ł o  r • i
Co do mnie pos tano w iłem  nie opuszczać  miejsca i o- 
póki nie będę mógł w y w iązać  się z danego p . . 
nia; i w  tym celu u d a łem  się do oberży. 43o ą  J 
kićj odległości sp o s trzeg łem . a n ‘>



Doniesienia.
M ag is tra l manta iVarszaw y.— W mysi reskryptu Kom. rznd. 

spraw, we w. i duch., z d- I (1-1/ listopada r. b. nr. ! 0,310/48,021), 
podaje do wiadomości, ze w dniu 12 ,'24).lutego r. p. 1848, odby­
wać się będzie licytacja w sali posiedzeń magistratu przez opie­
czętowane deklaracje a następnie po otworzeniu takowych przez 
licytowanie głośne na sprzedaż nieruchomości pod nr. 2843 przy 
ulicy Tamka poiożonćj; to jest: domu masiv murowanego 7. zabu­
dowaniami do niego należącemi i ogrodem po fabryce wyrobów* 
z gumy elastycznej na rzecz rządu nabytego. Mający chęć kupna 
mogą w czasie i miejscu oznaczonóm złożyć na ręce radzcy stanu 
prezydenta opieczętowane deklaracje podług wzoru niżej zamiesz­
czonego napisane, a w tych wyraźnie literam i bez skrobania po­
prawek lub przekreśleń wypisać sumę jaką chcą dać za pomie- 
niony dom którego praetium do licytacji iri plus wedle nowo-usta- 
nowionego i zniżonego szacunku na rs. 4,500 oznaczone zostało. 
Po otwarciu deklaracji dopełniona będzie nieodstępna licytacja 
głośna pomiędzy konkurentami którzy złożą deklaracje od oferty 
jaka najkorzystniejsza znalezioną będzie. Do deklaracji dołączony 
być ma kw it kasy miejskiej na złożone vadium w sumie rs. 450. In ­
ne warunki są do przejrzenia w wydziale administracyjnym magi­
stratu codziennie oprócz dni świątecznych.— Warszawa d. 11 (23) 
listopada 1847 r.— P. o. prezy denta, radzca stanu A n d ra u t.— Na­
czelnik kanc. LuceAski.

D ek la rac ja—  W skutek ogłoszenia z dnja 11 (23) listopada r. r. 
podaję niniejszą deklarację, iż chcę kupić posesję rządową pod 
nr. 3843 przy ulicy Tamka położoną, to jest: dom masiv muro­
wany z zabudowanięm drewnianym i ogrodem, i chcę za niego 
dać rubli srebrnych (wypisać literami) poddając s'ię wszelkim
obowiązkom i zastrzeżeniom w warunkach licytacyjnych objętym, 
kw it kasy głównej ekonomicznej na złożone vadium w sumie rs. 
450 składam, stale moje mieszkanie jest w JŚN, pisałem w NN, 
dnia miesiąca.... 1848. Podpisać imie i nazwisko.

M ag is tra t m iasta W arszawy. —  Podaje do wiadomos'ci, że 
w  dniu 24 listopada (6 grudnia) r. b., o godzinie 10 ej z rana, od­
będzie się sprzedaż starej cegły całej i w kawałkach pozostałej, z 
rozebranćj ściany kanału murowanego w ulicy Karowej, około 
14732 sztuk czyli 245 8/15 łokci kubicznych wynoszącej, przez l i ­
cytację głośną in plus od sumy rs. 36 k. 83, taksą oznaczonej, a 
to więcćj dającemu za nieodstępną zapłatą Sumy pustąpionej. Na­
bywca poniesie koszta ogłoszenia licytacji i papieru stęplowego 
do protokulu licytacyjnego. — Wazszaw'a d. 11 (23.) listopada 1847 
r .— P. o. prezydenta, radzca stanu A ndrau t.— Naczelnik kancela- 
r j i Luceński.

D y re k to r k a n c e la rji kom is ji r tądom e j spraw  wewnętrznych  
i  duchownych.—  Z mocy upoważnienia komisji rządowćj, podaje 
do powszeclinćj wiadomości, iz w dmu 4  ()(p grudpia r. b., o go­
dzinie 12-ej z rana, odbędzie się w biurze tejże komisji lic tacja 
głośna in minus na trzyletnią entrepryzę Wywożenia śmieci i n ie­
czystości z pałacu jej, poczynając od sumy rs. 1 3 5  rocznie, dotąd 
za tę posługę uiszczanej. Przystępujący do licytacji obowiązany 
jest złożyć na vadium rubli srebrem 30, oraz na koszta ogłosze­
nia licytacji rs. 5. które nieutrzymującemu się natychmiast zwró­
co ne  będą. Dalsze warunki przejrzeć m ożna  U pana Egzekutora 
k o m is j i  rządowej w godzinach biurowych, z wyjątkiem świąt. — 
Warszawa dnia 15 (27) listopada 1847 r.— Radzca stanu S taryn- 
kiew icz.

KSIĄŻECZKI LEGITYMACYJNE: Teodory Bielkiewicz, W in­
centego Obierzyńskiego, Józefy Kłosińskiej,' Marjanny Guszczyń- 

Szymona i Anny Marchów małżonków, Elżbiety Przygodz- 
kiej i Marjanny Rother zaginęły.— Znalazca raczy złożyć w biurze 
po lic ji tutejszej.

Do handlu Symeona Aksamów przy ulicy Nalewki pod nr. 2244 
w domu Natansona, nadszedł świeży transport KAWIORU Astra­
chańskiego, ŁOSOSIA wędzonego, K ILKI, różnych RYB, GROSZ­
KU zielonego i HERBATY Chińskiej świeżej.

Poo nr. 2426 przy ulicy Nowolipie, są do sprzeda­
nia KROWY dojne dobrego zawodu, są także dwie 
JAŁOWICE, oraz STADNIK miody. Inwentarz ten 
okazać może li tylko sam w laścic itl mieszkający w 

oficynie murów anćj w lokalu parterowym, a to każdudziennie z ra­
na do godziny 8-ej, a po południu od godziny 4-ćj.

BILARD machoniowy z wszelkiemi rekw izytam i, 
jest do sprzedania, lub do wynajęcia. Wiadomość 

BjfcspKCjjŚ w kawiarni między pocztą i hotelem Saskim.
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Cale GOSPODARSTWO urządzone do karurfku i odwózki S* 

drzewa, czynjąee około 10,(100 złp. rocznego dochodu, skla- ®  
®  dające się z b-ciu koni, 2-ch kar, 2-ch wozów, z wszelkiemi 8  
S  rekwizytam i; oraz dorożki, sanek 2-ch i 4 cli koni z wszel ®  
g  ką uprzężą, w stanie jak  najlepszym, jest do naby cia pod &  
®  korzystnemi warunkami.-— Przylćm odstąpiony być może ®
8  stosowny LOKAL na pomieszczenie gospodarstwa tego.  8
§  Życzący wejść w układ, zgłosić się zechce do właściciela ® 

przy ttlicy W iślanćj pod nr. 2752. JC
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Dziś i w dnie następne od godziny 6-ej wieczorem, w cukierni 
na rogu Saskiego placu p. Bisier el Comp., grać będzie muzyka 
pod dyrekcją p. Mejera.

Dzis w kawiarni w domu Bocka przy ulicy Nowo-Senatorskiej, 
grać będzie Pan Chojnacki z towarzyszeniem fortepjanu i violou- 
czeli, celniejsze utwory legocześnych kompozytorów.

Dziś w nowo-urządzonej kawiarni pod nr. 163, przy ulicy No- 
womiejsktej, w domu zwanym Gdańską piwnicą, grać będzie ter­
cet Dondasie wicza.

Dzis w  kaw. przy ulicy Krak.-Przed. wprost poczty pod nr. 380 
na 1-ćm piętrze", grać i śpiewać będą pp. Haihenthat, przylem pan­
na Hegc wykona rozmaite sztuki gwizdaniem bez żadnego in ­
strumentu.

Dziś w kawiarni przy ulicy Bielańskićj wdomu Lilpopa pod nr. 
ODO, grać będzie Danecki z towarzyszeniem fortepjanu.

Dziś w kawiarni przy ulicy Przejazd i Tłumackie, w domu da­
wniej Osolińskich nr. 739, grac będzie z kompanją W ot/'.

Dziś w kawiarni przy ulicy Krakowskie Przedmieście w do- * 
mu p. Janasz na l-szćm pięli ze pod nr. 440, grać będzie z kom- 
panją Hujc.zak najnowsze dzieła tegoczesnych kompozytorów, 
przylem dostać można PONCZU palonego na ananasach, w ina 
Węgierskiego i rożnych innych napojów przy rychłej usłudze.

Dzis w kawiarni przy ulicy Tręhackićj obok domu Slejnkielera, 
grac 1 śpiewać będą pp. Noires.

Dzis w nowo-otworzonej kaw. przy ulicy Podwal w domu W. Ba­
ranowskiego nr. 525,grać będzie z kompanją Michnowski. 
rnn S W n0wo‘ o,vv'orZunćj kaw iarni przy ulicy Bielańskićj pod nr. 
|)0J, wdomu dawnićj Ilenikowskiego a teraz Majewskiego, grać 
1 śpiewać będą pp. iś te iling.

1 EATH WIELKI. Jutro, Przysięga,.
TEATR ROZMAITOŚCI. Dziś, przed Chłopcem okrętowym  be- 

dzie: G w iazdziarka. ’
Dziś z rana zimna stopni I,  wczoraj w pot. ciepła stop. 2. 
Wysokość wody na W*isle stóp 3 cali 4
PERSPEKTYWY TEATRALNE są do wynajmowania na w ido­

wiska u optyka J. Pik przy ulicy M iodowćj nr. 493.


